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pokotniczy. 
I włościański 


¿i Warunki pronumerały: | 
W. Warszawie z odnoszeniem mie= 


sięcznie Mk. 140.— 
bez odnoszenia „o 180mm 
Na prowincji miesięcz s 145— 
Zagranicą „ 180— 


__ Warszawa, Bioda 27. Lipca 1921 roku. 
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Ceny ogłoszeń: 


w tekście (przed kron.) 
Nekrologi 


zwyczajne 
drobne za jeden wyraz „ 8 
ES Wszystkie Spoza obliczaj 
E się nonparelem (drobn. pism 
Ogłoszenia w MeNe niedziel. o 25% droż. 
Fantezyjne i firm zagran. o s 
Ogłoszenia przyjęte po zamknięciu Admi- 
nistracji o 10 drożej. 
~ Każda nowa podwyżka taryfy obowią- 
zuje wszystkie przyjęte ogłoszenia od 
dnia zmiany cen bez uprzedniego za- 
wiadomienia. 
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XVIII Kongres P. P. S. 


„wn ' Wterck, 26 lipca. 

-+ R R). W napięciu, w zdeńerwowaniu, 
W atmosferze podnieconej ząiończone zostały 
Wczofuj obrady uad taktyką pattji. Świadec- 
twem tego napięcia i tego zdenerwowania był 
falet imiennego głosowania. Jawność i imien- 
NOŚĆ głosowania podnieciła jeszcze atmosferę 
catolucja C. K. W. przeszła czterdziestu sze- 
Wanie mowa tow. Zaremby i'mowa tow. Perna. 


TA druga była spokojną analizą każdego ust- 
Pu, każdego niemal wyrazu wniosku tow. Za- 


remby. Widocznie jednak pogląd poszczegól- 
tych członków zjazdu był już 'z góry ustalony. 
łosowali imiennie, jak gdyby żadna dyskusja 
głosowania nie poprzedziła. Rzucała się w o- 
czy nozbieżność w łonie poszczegól- 
tych okręgów. Z wyjątkiem 
szawa, który: głosował ławą za wi C. 
L i okręgu „Lódź“, który głosował (w ol 
' Qik za wnióskiem Zar 'emiby, 


atmosferze 
Poprawka, tow. Niedziałkowskiego zmietita 
rezolucję C. K. W; Nie mamy potrzeby péd- 
kneślać tego faktu. ee Ho widoczny dla każ“ 
dego uważnego czytelnika „Robotnika. 
Posiedzenie (wtorkowe) ; ranne 


kie góry złota skgacłają 


dla: oelów "Partii. ' 
Dantja żyć i celom swoim a ki 


fumdusze mośliwie wielkie. 
mmm 
0. wydział. kultoralo-oówialowy 
PRZEMÓWIENIE TOW. dnc ia 
„Przed „porządkiem dziennym tow. Fosner 
W gorących slowach. przypomniał o uchwale, 
tapadłej na poprzednim Kongresie, a, tyczą” 
Ej. się utworzenia, Wydziału kuiiuralno-oświa- 
towęgo, . fydział taki. w. Warszaw'e powstał, 
lecz w ciągu roku ogół robotniczy ; poszczegól- 
„jego. organizacje nie okazały woła za- 
ir eresowania dla sprawy szerzenia oświaty w 
szeregach robotaiczych. 
H Powoławszy się na. przykład zagranicy, 
gdzie już dawno zrozumiano znaczenie, oświaty 
zarówno ogólnej, jakoteż Specjalnej; mającej 
na celu uświadomienie * klasowe „robotnika, 
mówca stwierdził z ubolewan'em, że w ciągu 
roku do centrą wydziału „ kulturalno-07 
światowego wpłynęło tylko siedem zapytań 2 
prowincji, ©0 dowodzi by słabego zainteresowa” 
wa się tą najważniejszą "dziedziną pracy sotja: 
listycznej. a cte 
_ „Tow. Posner kończy - gorącym apelem do 
zebranych, nawolującym do korzystania z -cen- 
tralnego wydziału kulturalno - oświatowego i 
do zakladania prowincjonalnych oddziałów. 


gamizow. 
siły, aby zebrać 
My 1 


Toup at 


głosami większości. Poprzedziła to głoso-. 


„War 


e ZRZEC AE W ZA LEAD. PAŹ AAA 


to, by. czynić 


- koto" czetowe P.L 0. ka (75. 


Dyskasja w. sprawie taktyki. 
` "WNIOSEK "TOW. GROSA. 

Tow. Gros, składa wniosek o Wyłonienie 
komisji redakcyjnej dla uzgodnienia obu rezo- 
lucji. A 

‘+: Wniosek nie otrzymuje większości głosów. 

POPRAWKA TOW. NIEBZIAŁKOW.- 4 

SKIEGO. s 

Tow. Niedziałkówski uzasadnia poprawkę 

do wniosku C. K.:W. Jedną z różńie między 


'obu zgłoszonymi wnioskami polega na ujęciu 


stósumku partji do Rządu. fi 
Stronnictwa włościańskie prowadzą poli- 
tykę gospodarczą- sprzeczną z. naszymi intere- 
sami i.aczkolwiek politycznie są liberalniejszę 
niż stronnictwo N: „D.—nie.możemy z niemi łą, 


czyć się ze względu na to,-że niepodobna dzia. 


siaj wyiworzyć takiego programu: polityczno+ 


: | gospodarczego,, któryby odpowiadał: obu stro" 


nóm. Dziś więc hasło prawdziwego -rządu 
włościańsko '= socjalistycznego nie jest aktual- 
ne. Przez cały rok zeszły szkodzło 'partji 
zmniejszenie zaufania do ciał kierowniczych. 
"Do dziś należy usunąć przez całkowite unika- 
nie wszelkich niejasności. Również walczyć 
musimy z zakradającą się do klasy robotniczej 
demoral'zacją. 
W polityce gospodarczej kluby chłopskie, 
zarówno Witosa jak „Wyzwolenie“ i Stap'ń- 
skiego łączą się j walczą zawzięcie, zapomina- 
jąc o swym radykalizmie. Należy się strzedz 
złudzeń w ocenie ugrupowań chłopskich. Na- 
sza robota na wsi musi być wybitnie socjali; 
styczna a nie powiększająca szereg: ludowców. 
Dalej popiera tow,  Niedziałkowski wnio- 
sek w sprawach narodowościowych. Kongres 
musi się zdobyć na wypowiedzenie wojny nie- 
ubiaganej dotychczasowemu systemowi ucisku 
narodowościowego, wyżnaniowego i t. d. (sil- 
ne oklaski). 
„Musi uznać zasadę niepodległości Białoru- 
si'i Ukrainy. Musi zdecydować się na walkę 
energiczną o szeroką autonomię odrębnych 
grup narodowościowych w Polsce, 
Praktycznych różnie między wnioskami 

ri ze 6 we gni "tiema. Nikt tutaj nie 
chce wchodzić w dzisiejszych warunkach do 
jakiegokolwiek Rządu Wyjdziemy z Kongre- 
su wzmocnieni i zespoleni. Ci; którzy rozb.ja- 
li, są poza salą. (Oklaski). 
PB yr TOW. GARDECKTEGO. 
3 yiykowanie własnej .partji nie należy 
do arg FA Kongres aR wlaśnie zr 
obrachunek į przegląd roczne 
precy. I taka : ka nie A $ 

ciało kierma a nią, ujme w niczem 
7, referatt tow. Perla można już było wy- 
wnioskować, czy ciała ikimanta > szły 
po wytkniętej ey czy nie. Partja wytkniętej 
e Program linji nie trzymała się. Od dzie- 
Atków lat cały ciężar walk ò niepodległość 
Polski spocztwa?ł na barkach pracuj pro- 
letarjatu. tarta zo A 

ar, 3 Eleri burżuazja nie w tym kierun* 
u Qe CZYMiły; przeciwnie, robocie. naszej 
PER idąc w ogonie caratu i trzyma- 
jąc s'e oburącz jego poly. «Gdy po latach wal- 
ki niepodległość osiągnięto “i gdy przed masa* 
mi „stanęło zagadnienie utrwalenią ustroju de- 
POT r, Gal Polsce; na barki proletariatu 
znowu spad] obowiązek obrony ; utrzymania tej 
niepodległości. Z tego powodu wśród masy 
botniczej jest rozczarowanie, odhąrócono 
wiem uwagę od właściwych celów, a główną 
uwagę zwrócono na rząd robotniczo - właściań: 
ski. Skutkiem tego jest podniesienia się fali 


f 


gi 


reakcji i osłabienie ruchu robotniczego. Reali. 
cja na tyle już się wzmogła, że zaczyna już za- 
grażać konstytucji, tej zlekka stastrygowanej 
konstytucji. \ i 

Większość C. K. W. w wygłoszonych refe- 
ratach kilkakrotnie podkreślała, że robiła co 
mogła, zwłaszcza w sprawie konstytucji, 

Podczas wyborów: zapewniano: masy robo- 
tnicze, że w pewnych wypadkach partja odwo- 
ła się do szerokich mas pracującego ludu. Do 
tych mas ani razu nie odwoływano się, a kon- 
stytucję uchwalono 'w chwili najmniej odpo. 
wiedniej, w momencie spotęgowania się reak- 
g . 


Jeśli w pierwszej z dwóch ` przedstawio- 
nych Kongresowi: rezolucj; jest żądanie nieza* 
gradzania sag wejścia do rządu, to należało 
także określić platformę, na którą zilig 
się również chłop. ' rż ni 

__ Rezolucja tow. Zaremby stwierdza przede- 
wszystkiem, że sprawa Niepodległości jest za- 
łatwiona i że obecnie należy całą uwagę zwró- 
cić na zdobycze socjalne. Tow. Moraczewski 
skarykaturował rezolucję tow. Zaremby. 

„I „lewica“ broni niepodległości, niezbęd- 
'nej „dla wprowadzenia w życię st c 
którego, niema beż wolności krajn. 
„ona także, że 
trzeba iść na pewne kompromisy z życiem. Nie 
pochwala jednak polityki samych kompromi. 
SÓW. t 
PRZEMÓWIENIE TOW. MALINOWSKIEGO. 

Rezolucje pisze się na papierze. Przeczy* 
tam tu rezolucję z przed roku w sprawie Sej- 
mu. XVII Zjazd P: P. S. domaga się, aby 
“Sejm obecny rozwiązał się jaknajprędzej i u- 
stąpił miejsca uowemu Sejmowi. XVil Zjazd 
póleca organizacjom rozwinąć w. tym celu -e- 
nerg'czną działalność. Czy to nie frazes; że 
mniejszość posłów -socjalistycznych w. liczbie 
58 na ogólną liczbę 400 posłów, chce rozwią: 
zać Sejm? 

Tow. Zaremba również głosował za tym 
wnioskiem. Rezolucje tow. Zaremby i €. K: 
W. będą jedynie martwą literą, ba na 27 mil- 
jonów mieszkańców w Polsce, mamy zbyt ma- 
ło socjalistów. Prawdą jest, że do partji wkra* 
dły się niepożądane czynniki, widocznie jest 
demoralizacja. Odrzyćmy”frazes o rewolucji, a 
weźmy się do realnej roboty. Towarzysze, 
wracający z objazdów z rozpaczą mówią o de- 
moralizacji wśród robotników. Tow. Gardecki 
powiada: dlaczego nie wprowadzono w kon- 
ei kontroli nad produkcję; zapytuję was, 
jak zarówno i towarzyszy łódzkich, ilu macie 

| robotników, którzy mogliby fachowo sprawo- 
t wat, kontrolę nad produkcją? Jest Ustawa © 
Kasie Chorych. a któż z robotników na prowin- 
cji nig się interesował? Nie móżna robić re. 
wolucji socjalistycznej "bez  uświadomionych 
socjalistów, bez uświadomionych socjalistycz. 
rd po małorolnych; bez zorganizowań'a 
względem gospodarczym i społeczftym ro- 
botników į włościan. se 

Mieliśmy władzę, ale wtedy proletariat 
poparcią nie dawał, odwrotnie w pierwszych 
dniach partia zażądałd złożenia mandatów, a 

edyśmy mandaty złożyli, nawymyślano znów 
nam za to, żeśmy je złożyli. 

Straciliście przeszło (rok czasu na sporach 
z komunistami, a teraz przychodzicie z wnie- 
skamt rewolucyjnymi. Twierdzę, że taktyka 
partyjna ï „góry“ jest zależna od zorga- 
nizowania i' uświadomienia socjalistycznego 
większości mas robotniczych „u dołu". Bywa 
tak, że na towarzyszów, którzy dobrze pracują 
dla partji, wiesza się psy za to, że próżniacy 
nie mogą ich znieść obok siebie. Tow. Zarem. 
ba mówi. że XVIII Kongres postanawia prowa- 
„dzić walkę klasową i uświadamiać małorol. 

nych posiadaczy. A któż z towarzyszy pójdzie 
na wieś i zechce małorolnych chłopów uświa- 
damiać? 

Skladam wniosek dodatkowy do rezolucji 

C. K. W. ć ? * 
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stwarza sytuację kiędy takowe 


Moner pojejyńczy w Warszawie A© mi. — m prawiacji £O mk. 
Kasa czynna od 11 do 2. 


Rachunki płatne w środy. 


` Bez uświadomienia włościan małorolnych nie- 
podobna myśleć ani o demokratyzacji, a tembandziej 
chociażby o stopniowem urzeczywistnianiu reform 


socjalistycznych w kraju, sł 
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XVII Kongres P. P. S. poleca: 


1) Radzie Naczelnej P. P. S. wyasygnowań 


500.000 mk. p. na najbliższe 6 miesięcy w celu wys 


dawania, poczawszy od dnia 1 września r. b, tys 
godmika gospodarczo - społeczno - politycznego, p6 
święconego sprawom włościaństwa. 
2) Rada Naczelna na I swojem posiedzeniu wy 
znaczy redaktora oraz 2-ch współpracowników dle 
ero wyżej wymienionego pisma, "7 
szyścy członkowie okręgowych i lokalnych 
komitetów politycznej orgamizacji P. P. S. obowią- 
 terytor=" 


mizowania 


wsiach bib spolecznych, prowadzenia odozy- 


okólnikiem udzieli praktycznych | 
„ Kongres ustanawia: So: 


PRZEMÓWIENIE TOW. LIBERMANA, 
~ Mówca oświadcza się za tow. 
Zaremby, którą uważa za zwięźlejszą od rezo- 
lucji C. K. W. Rezolucja C. K: W. zas s- 
bie wyjątki w sprawie wstąpienia do Rządm. 
Tow. Moraczewski rok temu zapewniał 
nas o korzyściach wstypienia do rządu, Dziś 
próbuje znów adegrać rolę języczka u wagi. 
Lecz Witos prędzej „schytrzy* Moraczewskie- 
“go aniżeli odwrotnie. Stronnictwa 
wraz z endecją w zwartym szęregu idą pnze- 
ciwiko nam, ilelrroć chodzi o żywotne interesy 
próletarjatu. A chytrością pźrtja socjalistyczna 
walczyć nie może i nie utoruje drogi do s0aja- 
zmt. Tu trzeba bohaterskiej walki socjałi- 
Sprawa nie stoi tak, ják mówi t. Mora- 
czewski, że jeśli nie newolucja i jeśli nie u- 
dział w rządzie — to: rola partji socjalistycznej 
Socjałiści amgielscy nie robią rewolucji $ 
nie biorą udziału w koalicji rządowej, a jednak 
walczą: i nosną w siły. Odgrodzili się od bur- 
żuazji iow walee, w zasadniczej walce odfjoszą 
zwycięstwa. Poza rewolucją i poza udziałem w 
rządzie jest szerokie pole działania: nozszeme- 
nie omganizacji, pogłębienie świadomości socja- 
listycznej, praca kulturalno - oświatowa. A pra- 
ca parlamentarna niekoniecznie zasadzać się 
musi na koalicji i udziale w rządzie. Śmiałą o- 
fensywą, w duch: socjalistycznym podjętą, po 
słowie socjalistyczni w niejednym parlamencie 
wydanii burżuazji cały szereg świetnych zdoby- 
czy i zwycięsty dla proletarjatu. Żądamy wal- 
ki parlamentarnej, prowadzonej przez naszych 
posłów na gruncie zasadniczym. Nasza frałkoja 
parlamentarna! rozstrzyga o całości naszej po 
lityki. Inne więc zasady taktyczne muszą obo 
wiązywać naszych posłów, a inne tych towarzy- 
szy, co pracują na niwie samorządu. Działal- 
ność naszych radnych stoi pod kontrola 
szych miejscowych organizacii; dla nich = 
praca z burżuazją od wypadku do wypadku w 
sprawach gospodarczych jest 
parlamencie nieraz sytuacja 


sama przez się schodzi 


I pewnymi 
strorniotwami, reprezentującymi fudność miej. 
ską. Ale to nie jest kompromis, to nie jest koa- 


wodzeniu naszej partji na pasku pewnych grup 
chłopskich, pod pozorem walki z endecją. Nia 
ehoemy wiprzęgać naszej partji do rydwaną rzą- 
du, którego przeważającą większość "a, 


j 
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HEGI ŚNIE 
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posiadaj 


ie i 


przedst awicńeje i obrońcy 


Z S Biorąc udział w birtak E 


lizmowi i klasie robotniczej, lecz obcym klaso 
LU wym. interesom i kapitali zmowi, pozbawi 
6: PR swobody działania i | paraliżu jerny s 
 proletarjatu. Tow. Daszyński, jakik 
u był wiceprezydentem Rady mimistrów, 
rodki dn był wszelkich wpływów w t 
rzadzie, który wszak nosil jego nazwisko. | 


\ był minister- sprawiedł. , Nowodworski, nie 
mógł się utrzymać ze swojem żądamiem SEI 

stania, politycznych represji. Całarhańba i 
powiedzialność za te represje apadla na naszą 


pertję, korzyści zaś z tej koalicji miała burnida- l 


zja z p. Wiitosem ma czele. . A 

„Dlatego ay juź Gość tych ekspierymen- 

tów koalicyjnych i żadnych wyjątków nie chó- 

my dopuścić od zasady, że do koalicji buritan 

«yjnej się ptzyłączać, i do rządu o wi 

burżuazyjnej nam wstępować nie wiolinio. 

„Stoimy. w oblicza niesłychanej katastrofy 

PE gospodarczej, Kióra spadła na całą ludność 

SIEM pracującą i którą odczuwa każdy « nań m osob- 

BA na. Duszność atmostery, w której żyjemy, pod- 

syca powszechna korupcja i złodziejstwo. Umy. 


W aly szerokiej masy ogarnęła nieopisane wrze- s 


SĘ nie. Broletarjat chce wyjść z tej dusznej atmo- 
E, sfery za wszelką cenę Ede e ar 
VES dał hasło bojowe. 
eZ tago. kongresu muszą ‘pasé „mocne. słowa, 
szeroka masa robotnicza chce od nas usłyszeć, 
czy jesteśmy jeszcze starą bojową pantją rayo- 
Tucyjną, czy też nadal chcemy pełnić funkcje 
towarzystwa ratunkowego. dla drugich. Prole- 
tarjat musi uwierzyć, że, gdy warunki społecz. 
ne i polityczne dojrzeją, nie cofiniemy się Lg pan 
czynem rewolucyjnym, by zdobyć władzę i za 
jej pomocą złamać opór burżuazji, przeciwsta- 
-M wiającej się. urzęczy wistnieniu socjalizmu. Nie 
5 y tak bardzo stawiać wszystko na 
"R kartę demokracji, Sprawa nie stoi tak, że mu- 
ķi simy wybrać albo demokrację, a afbo dyktaturę 
proletarjatu, Przeciwieństwa klasowe bandzo 
się zaostrzają i w pewnych chwilach dojść mo- 
że do tego, że rozsadzą onie formy demokracji 
i dyktatura będziemy musieli się. bronić prze- 
ciw zupełnemu złamaniu nas, przeciw kontrrę- 
`> wołucji i przeciw okrutnej dyktaturze burżua- 


NA 4 

i ‘Rue jestem tak pesymistycznie nastrojony 
żak są a > tw E który masę robotnicza uwa- 
` że za miezdolną A ypsi gł > wysilku. Jestem 
-> optymista, bo socjal jest nauką i ewange- 
SĄ lja optymizmu, Nie w roli języczką u wagi i nie 
chytrością pójdzie proletacjat do ' realizacji S0- 
ale IT w A: wolę rewolu: 
cyjną, uderzy, nią młotem, taranem w 

mury kapitalizmu i reakeji. 

PRZEMÓWIENIE TOW. PAJĄKA. 

Mamy przed: sobą dwie rezolucje. Różnica 
polega według mnie jedynie na mniej lub wię- 
formie ptatem An się, co ma 


A | a uderza w a riiet „Pia: 

F: dTa os ino dipae aTa 6 KP 
sze?: Czy „Wyzwolenie nie głosowało za wol- 
aym handlem? | Usunęło się od głosowania 
przeciwko Witósowi pe. błahymi į śmiesznymi 


% - Tow. Zaremba mówi, że rezolieje nie mo- 
> p ucz) add zwfie Kongresu, a właśnie, 


2 REC, e przezmaczona tyl- 
kod orgien ow Zaremba gda jest wiec 
, nie aiSia zarsutów, w które sami 


3 | s 
niających się zagadnień a. 
ysze z „opozycji“ opierają się czę- 
na pism 


dzo mało różni się od rezoleji ©. K. W., że 
RA niema 0 co knuszyć kopji. Nie chodzi tu chyba 
5 SZĄ o dume autorstwa. Rezolucje tylko takie mają 
N 


: ~ PRZEMÓWIENIE TOW. PRÓCHNIKA. 
Faai EOW. Próchnik zaznacza, Że w T., ub. spra: 


wyplywem bezpo- 
. „Obecnie, wobec oj a że 
g- ; wszyscy na to się zgadzamy, iż wstąpienie PPS. 
SU do rządu ma gruncie obeonego ustosunikowa- 
* mia si! i warunków jest. wyłączone, przefo 
ę zagadnienie to staje przed, nami jako aktual- 

ne dopiero w zwigzku z- warunkami, jakie na 

stana po wyborach do Sejmu. Sprawę Vats- 
piemia do rządu, można rogpatrywać jako po- 
A stułąt zasadniczy, jeżeli idzie o wywalczenie 
> tam ka taak zadań. 

wymagaja tego wańiaki podchre de | 
`} tych a roku prania. j 


LCAN 4 


wi kombinacje koalicyjne: dla E | na ty] 
o Ada przed endecją, służymy nie 


wet przeciw tak mizernemyi ministrowi, jaką 


ot SaR ara mtaala DE GÓRA bek 


ompromis jalanta. 
Wapólne dążenie do niejest. jeszcze 
>| kómpir „ale jegt nim takie wejpółdziała- 


pogan smsa sg fred 


Jub jako mecz wyjatku, | * 


„EOBOTNIK”, środa, 27 lipca 1021 r. 


tem i a É A = g an 
M sranie ialah w tede w wriat" 
mówca jest zdania, że zeszło” 


a zasługa 
PE sty obrony ojczyzny przeciw najazidowi. 


omisem, 
nie, które wymaga rezygnacji z pewnych po- 
stulatów. " 


i. Szereg DPIN nie chce przyjąć rezolucji 
‘tow. Zaremby obawiajge się, aby nie zostały 
papierowymi. Mówca jest zdania, że nie życie 
lamie nasze Tezołucje. Obowiązkiem władz 
naszych partyjnych jest wprowadzi je w 
czyn. Kongres dać może tylko rezolucję, tyl- 
ko papier, rzeczą władz partyjnych będzie 
włać w nie życie przez zakreslenie odpowie- 
dniej drogi naszemu ruchowi. 

PRZEMÓWIENIE TÓW. R. JAWOROÓW- 

SKIEGO. 


o Sluchając. przemówień towarzyszy z. t. zw. 
lewicy, mimowoi przychodzą na myśl dawne 
CZASY, kiedy. jp śmieliśmy się z Róży 


zwolennicy. 

Rancają oni klątwę na Daszyńskiego zą 
jego udział w rzadzie, a zapominają o tem, że 
sócjalna-demeokaacja. ok 4 w jednym rządzie 


dzie słyszy się frazesy E 8 wd, 
którzy zapominają, że Kongres nie jest mą 
sas: Zn Śremie Ai aa a 
mu jest rozpatrywanie problemów życiowych 
na tle możliwości życiowych. Warszawska or- 
ganizacją ogromną większoś 
głosować za rezolucją C. K. W. z „poprawką 
tow. Zięmięekiego, bo ich ani literatura. Perla 
nioipuyia sii Morina ZO O Ah 
inc „a drogę postępowania wytykają re 
alne sprawy codzienne. 

Komuniści trzymają się pewnej arcymą- 
dac atokody: im bardziej opada fala rewolu- 
cyjna w masach robotniczych, tem więcej i tem 
głośniej, wołają o rewolucji. Tej metody trzy- 

mają się przedstawiciele lewicy w PIPS. Skut- 
aj koce uwidoczniają e w menia 
niach tow. Zaremby, że 


formy rolnej na wsi. 
W stosunkach maszych, gdzie 37% stano; 
wią wyj iw karłowate, a 47% gospo- 


ie 


zgodził eie. na przyjęcie tych 
warunków. To typowe akademickie rozstrzy- 
ęcie sprawy. a 

Rezultatem warunków by- 

i utworzenie r ad Delegatów Robot- 

Y Chłopskich w ua TEE 

PRZEMÓWIENIA W. MARKOWSKIEGO. 2 
Z reteratów | | charakierystyczna 
cecha; hiewiara w dojrzałość klasy rdbotnicżej. 
Tow. Perl broniąc przesunięć tak- 


jest przygotowana do objęcia władzy politycz 
nej, natomiast twierdził, że partja musi 

nić opinję demokracji zachodniej o Polsce. 
"ważam to za nielogiczne. Jeżeli nie matny 
sił, to nie możemy przekonać i dowieść zagra‘ 
nicy, w razie wstąpienia do rządn, że te eiły 


się naciągnąć chłopom przy głosowaniu za re-- 
/torma rolną. która wyszła na korzyść tylko 
bogatym chłopom, 

| Partja nasza jak wszystkić partie na świecie, 
| przechodziła | przechodzi ewolucję, to też mie 
| jest HENAN że AC do przeko- 


"| nania, 


Tow. Moraczewski, broniąc zasady ewen: | 


cią postanowiła | 


| poprawką tow., 


są, których nie'mamy. Nasza dyplomacja dała |. 
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że musimy na 
ZOK IOW taktykę naszej pantji. Panujący... 
partji przywiązywał wagę do cudów, 
kie mogą stworzyć _ jednostki, lekceważą: 
mąsową działaność wśród klasy robotnicz 
Chodzi o jasne sformułowanie w 


cji, jakie ma być postępowanie tpartji ALE 
| do; artji taki omy Sochacki. Wiedziałem także, 


szłości. W rezolucji QIK. W; funika o y 
źliwości wstępowania do rządu, rezolucja w, 


ea Aa. na porade 


| aje możność zbogawenia się oblopu- Chłopi | w. 
Ciągłe powoływanie 


nas nigdy nie! popierali. 


się na utratę niepodległości jest szkodliwe, 


Mówca jest za rezolucją o: Zaremby. 
PRZEMÓWIENIE TOW. KWAPIŃSKIEGO. 


obedaym. Rezolucja tow. Zaremb 
Sa seeni; C-E W. Sago mamede, is 


mianowicie, qprawą udziału w. rządzie, Jeżeli 


przejdziemy do uchwał poprzednich kongre- 
sów, ta zauważymy, że tow. Zaremba był 
na kongresie krakowskim jednym ze zwolen- 
ników jednolitości Rad Delegatów Robotni 
czych. A jednak sam później swą ra A 
musiał przekreślić, bo tego wymagało życie. 
Spór w klasie robotniczej toczy się wbrew 
twierdzeniu tow. Libermama, o zagadnienie: 
demokracja czy dyktatina? 

Dziś komimikści: biją we wszystkie partje 
socjalistyczne, Cioszyli się komuniści, że u 
mas dojdzie do rozłamu. Obecny Kongres za- 


"daje kłam nadziejom 


komunistycznym, 
Zastanówmy śię, co posiadamy, jakiemi 
siłami nozporządzamy, Przedstawiciele niektó- 
rych okręgów, którzy tu właśnie tak: rewolu" 
cyjnie  przema cóż robili w czasie 


strajku powszechnego i 
strajkowano? .- Tylko Warszawa naprawdę 


ała. 

Nię| sztuka uchwalać reżolucje, Trzeba u- 
mieć je w życie wprowadzić, a przedewszyst- 
kiem — chcieć wprowadzać. W! okiresie wej- 
ścia tow. Daszyńskiego do rządu, Sochacki 
razem z tow. Barlickim układał warunki, na 
których tow. Daszyński ma wejść do rządu, 


r. do T A oo teraz So- | cę. 
chacki mówi? 


Dzięki tow. (arembie powiemy sobie 
nareszcie prawdę — czy wielkie i rewolucyj- 
arapa raka HBA Herron O ch 
bie wdzięczny. Jednakże nie mogę się zgodzić 


Ziemskiej i widzieć, jakie walki musj erę 
Rolny raj z6 wszysdkiemi stronnictwami 


Ale do wia tówadnia Aini ©, JGGDE 
mia na jednym poziomie włościan z. „Piasta“ 
i obszarników, 

Przestańmy wygl 
Ki, a zabierzemy się do rdboty 
Brak mam ludzi, którzyby chcieli chodzić od 
wsi do wsi i organizować owych małorolnych, 
których tak bierze w obronę tow. Zaremba. 

Jeżeli zwolennicy rezolucji Zaremby chcą 
widzieć endeków na czele rządu — niech 
to jasno powiędza, a nasi tow. mogą wspólnie 
z endelkami Witosa obalić. 

Oświadczam się za rezolucją C. K.W. z 
Niedzialkowskiego, która. wy* 
raźnie przesądza sprawę udziału w rządzie. 
PRZEMÓWIENIE TOW. DOBROWOLSKIEGO: 

Tow. Perl wygłosił profesorski referat o 
szkodliwości komunizmu. Znamy to wszyscy.. 
Ale czemu nie mówi się u nas p t zw. „„komór- 
kach białych? (Głosy: Mówcie nazwiska!) 


ja tow. Zaremby 
ślkako uzrówiio dE R: P. R. jak też od komu- 
uizmn. z 
„Tow. Stańczyk w swem: i 
bardzo poszedł na prawo, tów. 
zaś dużo demagogii wlat w swą mowę: Ale 
nie potrafił utrwalić siły proletarjatu (głosy: 
czemuście wy. tego nie znobilś?), chóć miał 
możność i władzę w. rękach. 
Chwiejność w wyłkonywania. uchwał: par- 
tyjnych podkopuje zaufanie do: władz kienow- 


ma niejasności, 
na tle komentowania uchwał. Ja i Warszawa- 
podmiejska głosować dlatego bedziemy za re 
zolucją tow. Zaremby. 
PRZEMÓ 3 TOW. IGN. DAY: 
SKIEGO. 

witany PAY oklasków wstępuje na 
mównicę tow, Ign. Daszyński. 

Mam iązek wobec partji, wobec sie- 
bie samego, wobec Europy przedstawić moją 
rolę w tak.zw. rządzie Ninę, ciag 

Byla chwila, kiedy” Polska, x 2 nią i 
P, S. walczyła o swe istnienie. Czekała nas s 


„| dzie, udziałemów R. O. 


. bolszewickich i tę 
musimy opanowa 


da, w lepszym razie niewola, w najlepszym 
.gracja, Jest-iaktem stwierdzonym. Że ge 
op, ant robotnik nie byli przygotowani 


— J 


eni 


| do dziela «brony kraju. Naszym o 


„było wskazać prolełarjatowi właściwą drogę; 
Wiedziałem, 'jak słabo zorganizowana jest na- 
partja i ile elementu destrukcyjnego wniósł 
że uratujemy rzecz wiel- 


RE iępując do’ 


„| ką, jale też zdawałem sobie sprawę, że utra- 


pom rzecz niemałą. Po walce z samym sobą 
ydowałem się na w enie do ES 


| gdzie pozos mi tylko 
ętrzną, a wyrwano mi z rąk e 
wnętrzną. g is k 
Na samý progu spotkałem się wyłącz. 
zło z trudn 


bo. Najwi Birr My trudności miałem zë 


hana. r 


AZ R 
chwili przychodzili do mnie, mówiąc: Ty 

na fotelu ministerialnym. a tam hula 
| reakcja, aresztują komunistów, aresztują Ży- 
| dów, aresztują pepesowców! Wydano 200 wy- 


w śmierci! Utworzono rog, j obóz kom 
acyjny w Jabionniet 
Chłodna różwaga mówiła mi, skąd te ofia- 

a. ich. źródło. ; 

© rozhukany m: 'litaryzm, mszeząc się za 
„swoje niepowodzenia wojennę, szukał kozłów 
ofiarnych. Zroz wtędy jedną rzecz, że 
należy wojnę skończyć. Zasię udziałem w rzą: 
P. trzymaliśmy ten T02- 
hukany "militaryzm za kark. z 

Świat ma krótką pamięć, dlatego mam ©- 
bowiązek dzieje te światu przypomnieć. 

* Postawiłem sobie zadati doprowadzenia 
śdo tej rogatki, gdzie zaczynały się układy po- 
kojowe. A przecież jeszcze w listopadzie, cii sa- 


ty ij 


"mi detetyści. którzy w sierpniu uciekali do Po- 


znata, pragnęli kontynuować wojnę bez koń- 
jea Ktoś chciął kontynuować wojnę z powodu 
6.000 morgów dębiny, inny z powodu cukru 
zakontraktawanego gdzieś na Wołyniu, Trzeba 
było stączać walkę z całą armią generałów, 
pułkowników, którzy z wnioskami | mapami 
zgłaszali się, uzasadniając konięczność dalsze- 
go prowadzenia wojny. 

Walczyłiśmy z sądami doraźnemi, w elą. 
gu 10. dni zlikwidowaliśmy obóz koncentra- 
cyjny w Jabłonnie, wielu ludzi uratowaliśmy 
z pod szubienicy, a tam gdzie to się nie uda- 
to a jaja ŚR 
rehabilitacije. 

-Takim był wypadek z nii ofiarą 
owych dni, rabinem płockim, gdzie my; socja- 
liści, w imię sprawiedliwości i ludzkości stanę- 


przychodziło*do nas, by nam wyrazić uznanie 
ziękoie za nasze ara 1 zas prz 


A propaganda zagraniena? Jakiż ogrom 
pracy włożono w to, by zaćmić urok, jakim 
Europa darzyła Bolszewję. Polska uchodziła 
za białą gwardję, a P. P.-S. za kontrrewolucję. 
Propaganda =" i propaganda bolszewie- 
ka były i iz któremi trzeba było staczać 


chlebny sąd o P: P. 6. ; na obecny Zi 
słała przewodniczącego swojego C. K. W., tow. 
Jowetia. My pierwsi przełamaliśmy ten mur, 


głosząc prawdę o P. P. 8. 
Gróził nam na początku istnienia niepo- 
dległej Polski najazd komunistów, którzy 
chcieli już wtedy- zrobić z Polski re 


| Rad Robotniczych. Pochód komunistów był 


pochodem na zdeptanie Polski i socjalizmu. 
Nie daliśmy się złudzić, podejść i adusié. Epo- 
kata minęła. 

Wspólne Rady Robotnicze Szli) 


nonsensem i musiały zniknąć. Zostały S 
ne związki zawodowe z komisją centralną, s 
której komuniści zrobili sobie  igraszkę. 
Wyrwaliśmy tę Komisję 2 rąk ko- 


munistów, która znajduje się obecnie w rękach 

socjalistów. Ostatni akt walki z komunistami 

rozegrał się na ostatnim Zjeździe Zw. Rob. 

Stow. Spółdzielczych, kiedy wytwaliśmy ż rąk 
wielką Tak samo 

6 i ruch 

wy. muszą i stamtąd wylecieć komuniści t 
wichrzyciele. WIRY: 

; Okres najazdu bolszewiekiego nie zbrojne- 
go, okres 
skończyć. Daliśmy sobie radę z 
niczemi,: ` je iśmy 

Zw. Zaw.4;Zw, Rob. Stow. 

w pracy 3 SIE W 


„ ż6 nie spełnił obowiązku 


Y ektórzy towarżysze uważają, że trybuna 
sejmówa ma być użyta do przemawiania dla 
ulicy, przez okno. Tow. Dobrowolski, czyście 
nadużyli: tej trybuny w ciągu 2% roku? Raz 
tylko przemówidiście, przez dwie minuty? Mo- 
glem zbłądzić, ale mówiłem w najważniejszych 
chwilach, “ale rzu się w bój. Tow. Dia- 
mand mógł błądzić, ale zawsze używał trybu- 
ny i stawał w szranki w chwilach najostrzej- 
szych walk. Bądźmy dla siebie eprawiedliwi, 
nie piętnujmy się bez powodów, niezasłużenie. 

śmy braćmi, i bądźmy sprawiedliwi jak 
bracia. Jesteśmy hufcem, gdzie jeder. dla dru- 
giego życie gotów jest położyć. (Oklaski). 
Spójrzmy na -stosunek sił t. zw. prawicy 4 
lewicy. Kraków, gniazdo oportunizmu, ma 10 
ag płacących składki, Górny Śląsk — dome- 
na „zdrajcy” Bipiszkiewicza liczy 15 tysięcy 


Wybory do Kasy 
ubezpieczonych w Kasie Chorych, żeby sp 
ców -które są do przejrzenia codziennie od 
lec 93, Mławska 68, 
lońska 10, Pelcowizna--Dom Wysockiego, Gr 


nie są 
je prawo wyborcze, | i 


członków, Lwów, gdzie panują Diamand i dojdzie do zjednoczenia ruchu socjalistyczne- 
baco ra aa go, ta P. P. S. wystąpi z TI Międzynarodówki. 
niego organigowania rewo ji js trków— ta upadła. 

820, Ciechanów - - 19, Radom — kilkadziesiąt, Rezolucja tow. Perla, głosząca, że P, P, S. 


i Łp. Całą waszą ręwolucyjność nakryć można | zostaje w II Międzyn., pracując 
fednym Krakowem socjalistycznym. Niech sto- zenia i 

- Sunek sił nie wygląda tak karykaturalniel 
IW żej chwili, kiedy tow. Zaremba chciał- 
by zrobić z P. P. S. partje podobną do nieza. 
Í — niezawiśli właśnie razem z Szajde- 
| manowoami siadają do wspólnego stołu konie 
f Tencyjnego, W Europie obniżyła się niezmier- 
| fala rewolucyjna. Włosi zagrożeni przeź 
| fascistów zrotyli z nimi pokój, upokarzając się 


Rezolucja tow. Zaremby o przystąpienie 
do wiedeńskiej „Wspólnoty* upadła przytła- 
czającą większością głosów. 

Przeszła natomiast 


głosów rezolucja Rady "Wraz z po 
prawka tow. Hołówki, aby skreślić ustęp, do. 


magający się „niezwi i kon- 
akt a Organami. lerowazomi „Wojny 


i 


B 


| ość członków. W Niemczęch ilość głosów przy 
| wyborach znacznie stopniała. (W Auglji strajk 
| ; kończy się często finansową ugodą z .gnębicie- 
| lami górników. W Norwegji przegrano strajk 
Powszechny. I w tym czasie właśnie tow. Za- 
memba uparcie „ratuje" razem z tow. Liber- 
Manem hasło rewolucij. A nam potrzeba hasła 

Bracy, pracy t jeszcze raz — pracy! > 
Połowa dyskusji będzie stracona, jeżeli 

nie będziemy zdolni do czynu. 

„ą., Praca mie polega na abnegacji. Gdy chłop 
idzie do kościoła, zdejmuję buty i nosi je na 
kiju. by w kościele mieć buty czyste. Tak chce 
dw. Zaremba. Nasze buty są potrzebne po to, 
je nosić, aby przejść w nich przez bagno 
celm (oklaski) a nie po tó, aby nosić je na. 

au $ z poranionemi nogami brnąć w bagnie 
„*urgliwe oklaski). 
„Nie bójcie się zbrukamia sztandaru. Nie 


amisowe. A ; 
Zatwierdzono też sprawczdanie ©. K. W. 
się po- 


siedzenie nowej Rady Naczelnej. Wybrano 
anina saeir Miraa w skladzie nast.: prze- 


«mą | Wrażenia z Kongresu. 
 Ładai st 0a fetą ułę ji ar ih 


j Zaremby o 
; tyle, że jak 
szego chce, to pójdzie do celu, a „Wyzwolenie“ 
„szego chce, to wyjdzie z sali. „Robotnik* sprężystości kom 

fa do małpy, która nie wiedziała co kilkuset delegatów, z któ- 

domami, 

kwatery i to bez uciekania się da modnej o- 
zmuszony 
. Dlaczego mamy 
albo najwy- 


si p 
skrót Pr Sr Ang 
low. ahiri det 
mej" | elem „ieena 
„o, Wozoraj omawiano sprawę międzynano- szy. głosuje za ręzolneją Perla, drugi za rezo- 


a i Macja Zaremby, 
| dówki socjalistycznej. Przemawia] cały szereg Wyrażam H 
l towarzyszy Ara wk rezolucji, zgłasza "Ależ! moje zdziwienie. 


jednego okregu- 
, ba oklaskuje zwo- 


imieniu Francji gosta? podpi San 
g cji pisany przez Roma 
mó i tow. Gdy wiadomość 


styczni używając względem  Sowi teo 
. | bardzo uprzejmych, zaprotestowali przeciw 
delegatom, którzy podpisali deklarację, oskar- 
żając ich, 28 nadużyli wych mandatów, albo: 
| wiem syndykalizm rewolucyjny, vaprze 
swym tradycjom autonomji syndyka 
gdyby przyjął koncepcję, W tej rezolucji wyra- 
żoną. Syndykaliści „rewolucyjni* też 6 tem 


DA 
7 


, na 


g. 9 r.do 8 
uławska 26, Sosnowa 4; Leszno 149, 


Wszyscy mający prawo do ubezpieczenia w Kasie 
zamieszczeni w spisach wyborców mają prawo do 


AE WH X 


ten w | wiedzą, że Międzynarodówka, na tych pòdsta ` 
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W. 


ochowska 143, 


stałoby się połączeniem mechanicznem, 
szowaniem charakteru związków zawodowy. 
i przesiałoby być ugrupowaniem korzystnem 
dla wszystkich robotników. I bylibyśmy wtedy 


świadkami tylu tendencji  syndykalistycz- 


syndykalistyczna winna być niezależną od Mie- 


dykalistyczia od partji politycznej. 
Domagają się oni także zgody na to, aby 


zaproponował zwołanie kongresu Międzyna- 
rodówoce czerwonej, by poddać pod obrady tę 
jej nową rezolucję; żądając od kongresu w Lil- 
le (25 b: m.) w; ia się Konfederacji Pra- 
cy z Amsterdamu z tem, żę przystąpienie do 


skwapliwie, na odjezdnem  komplemeniami 
okądzony przez „Internationale“, 
Nie będziemy się wgłębiać jaki 
szy los stosunku gyndykatów czerwonych do 
Moskwy, dziś nam wystarczy że Moskwie tem 


'wwłokę do poprawy. Z -neo-komunistami 
| dykalistycznymi, tak łatwo Moskwie, 
dawnymi socjalistami w Paryżu nie poszłol 
Czyż warte było, dła tego „blufiu“ rozbijać 
Konfederacją Pracy i czyż można było ufać po 


dym rafie dzisiejszy protest czerwonych nie 
jest bez poważnego znaczenia * dla 
ruchu syndykalistycznego. 


ją zamiar przejść da 
czerwonej Międzynarodówki? — zadają sobie 
|to pytanie stery robotnicze i nie „robotnicze. 
Pod tym względem można mieć dirże wątpii- 
wości. Ale oo jest p em, -wobec 
rozkonspirowania moskiewskiej 
wicę syndykalistyczną, to — że na' kongresie, 
mimo iż przebieg jego pr za się jak ni- 


wencją Jouhaux w istn pizy Lidze Na- 
rodów komisji rozbrojenia, a raczej zmniej 
ia kosztów wojennych "wa wszystkich 


awy- -= Wzywa się. wszystkich 
rawdzili czy znajdują się w spisach wybor- 
w mastępujących lokalach: Sos 
Jasna ll, Bielańska 7, Jagiel- 
Kaskada dolna--Dom Hausera.. 
Cherych m. Warszawy którzy. 
d. 1 sierpnia reklamować SWO- 


francuski komitet syndykatów „czerwonych“ | cych. I choć 


jak z 


któż | 
,|Tę Zinowiewy, Łozowscyit.p. zastawili ma le 


+ 


è 


główny zarzuł, jaki postawić można re. 
wielką 1 t 
je E pe orao tet aa 
sto na omację, zapominając, i jest 
jezyk polityków, a inny przed 

I tek Joubane, 


nych, ile istnieje Międzynarodówek komuni. | któremu zależy na popularności w 
stycznych i socjalistycznych. Międzynarodówka | rodówca amsterdamskiej, w watangu polski 


niemieckim na Śląsku nie zajął przez tas œ- 


dzynarodówki politycznej, jak organizacja syn- | szekiwamiąga = więc wyraźnego 


stanowiska, 
nych, wpływ wielki w ie unają> 


wić 
wielu ni że star oni w syady- 
niedomagań, ie stanowią syady- 


; e pokaże nam ` ják dale. 


jak 
Frossardy, tak długo, aż Moskwa tych rozbi- 
jaczy z kongresu w Tours, w końcu już nies 
l , i go owa chyba, że ta lekcja 
„Canossy”, ; Hioronimlge, i 
> 21 lipca 1021 r. aż 


EU 
kę! 
a 


W tym celu winni się zgłosić do Kasy Chorych — Sołec 93 i udowodnić tam, że w. 
myśl Ustawy powinni być w Kasie Chorych ubezpieczonemi. | erą 


wach zbudawana, niezdatną byłaby do życia. | Ale 
Takie organiczne połączenie w górze i u dołu formistom, że tyn 


: w zasadzie słusznym wy- 


Be, 
będzie dal- | 8 la Jouhaux, ale przyznać im trzeba, mime. 


( 


BRAWO, PANT KOWALSKA 
Pan; M. Kowalska, mająca 4-pokojowe 


mieszkanie przy ul. Śniadeckich 18 m. 17, od. 


najęła jeden pokój umeblowany panu 


"W. 
za bagatelną sumę 12 tys. marek LI 


Pani Kowalska jest to człowiek uczciwy i 


wystawiła p. W. pokwitowanie na 12 tys. mk. 
za czas od 11-go czerwca > f1-go lipca. | 


"12 tys. marek za pokój weż 
„_ Ciężlko chorą na paskarstwo kobietą zajął 
się prokurator. | SBa 


2 Dula 28 lipca r. b. uli Mumam Prze: 
mysłu ; Rolnictwa (Krakowskie Przedmieście 
66) posta gruziński tow. Sergjusz Kurujiszwi= 


1i wygłosi odozyt p.t „Bolszewiskie uiebezpie 
czeństwo'" zi 


` Bilety do nabycia są w Okręgowym Komi. 
tecie Robotniczym P. P. S, Al. Jerozclimskie 
58 i w Księgarni Robotniczej przy ul. Wspól- 


ma m a w 
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„ miey domagają się, by przedsięb'orey płacili 
za nich do Kasy całą składkę ubezpieczeniow: 


Listy 


ajg Daloki Wsohód, 
Komintern radośnie powitał referat dele- 
gatów Dalekiego Wschodi, że tam agitacja 


w. 
= 


starczała Syberja, aczkolwiek w minimalnych 
rozmiarach, a których tak dziś łakmie Rosja, 
uśmiechają się wdzięcznie do Rosji po przez 
Jas lśniących japońskich bagnetów. Gdy za- 
skale weźmie w łeb. Dwa pudy brylantów, 
które komuniści rzucili na robotę we wszyst- 


kich krajach — już ozdabiają tłuste ciała bur- 


igar = 
-8A > 


now, reakcyjny generał, tyle razy. zabijany w 
prasie sowieckiej, wypłyną? i mianował sie- 
bie z bożej łaski zwie%chnim wielkorządcą, 
korzystając ż protekcji Japonii. 
= W dziedzinie międzynarodowych stostn- 
ków, Sowiety odniosły pewna sukcesy. Pędzą 
po Moskwie samochody z kupcami amery- 
kańskimi, angielskimi, niemieckimi. Komuni- 
ści dziwią się, że swoich kapitalistów wymor- 
dowali, a teraz przyjmuje się nowych, żeby 
później mieć robotę z nimi., W Komstantyno- 
e Po zaaresztowana Delegacja „han- 
wa“ sowiecka, która rozpoczęła podobno 
„hande!” z kemalistami od targu o Konstanty: 
. Widocznie dosyć głośno dobijali ceny, 
że aż legalna władza proroka „poprosila“ ich 
fraka Wojsko. 
~ Sowiety w jednem zróbiły znaczna postę- 
přá raczej powróciły do dawnych, starych 
metod — to w ergan'zacji wojska. Milicja lu- 
dowa, czerwona gwardja — są to ładne pro- 
jekty, ale tylko projekty. Zorganizowano nato- 
prawie niczem się nie różni od šta- 
rej organizacji, tylko że miast złoto-srebrnych 


wieni dowódcy, + brzytwę zamrieniali na 
szablę a tryzjerski chałat na mundut 0- 
, nad którymi tak swego czasu ał 


— Miejsca wszystkich przygodnych dowód-. 
ców zajęli starzy, wypróbowani carscy ofice- 
rowie, poza tem kursy czerwonych dowód- 
ców dały znaczny zastęp młodych oficerów, 


,kobiet. Dla ' 


„KOBOTNIK”, środa, 27 lipca I9 r. 


z Moskwy 


(Korespondencja własna). 


Polskie przedstawicielstwo repatrjacyjne 
w Moskwie, 

Delegacja, która przybyła do nas w koń: 
cu kwietnia, rozpoczęła swą pracę pod sztan- 
darem Białoruskiej Socjalistycznej Sowiec- 
„kiej Republiki, który długi czas powiewał 
nad gmachem naszego pmzedstawicielstwa. 
Przy drzwiach siedziały czekistki, które 
skrzętnie rejestrowały każdego interesanta, 
Człowiek, spragniony tak dlugo oczekiwane- 
go przyjazdu delegacji, chodził i depiat oko- 
ło gmachu, a lękał się wejść do środka, aby 
się nie nabawić nocnych gości. Wreszcie pięk- 
nego poranku czekistki z przedsionka się ulot- 
nily i znikł eztandar czerwony z gmachu, w 
ślad za którym zatrzepotał na tem samem 
miejscu Orzeł Biały. Około pałacyku, gdzie się 
mieści delegacja, olbrzymie tłumy się cisną po 
informacje i proszą o pomoc. W przedsionku 
urzędnicy delegacji udz'elają informacji: 

— Panoczku, czy do Grodzieńskiej moż- 
na nam będzię jechać — pyta jakiś Białorus. 

— Naturalnie, że możn. á 

— A do Wilna panie, czy nas puszczą? — 
zapytuje jakas kobiecinz. 

— A kiedy my wyjedziemy?-—słyszy się 
pytanie zadawane przez ` różnych repatrjan- 
tów. i i 


"To jest najważniejsze pytanie, na które 
urzędnicy dają wymijająace odpowiedzi. I 


'znów to dlugie, peine udręczeń oczekiwanie, 


I znów to wieczne pytanie, na które delegacja 
nie umie, czy nie może odpowiedzieć. Kiedy 
nareszcie rzesza tutacza po dlugich latach 

ia ujrzy wolny kraj, swą niepodległą 
Oj ę.. W tłumie idzie szept o trudnościach, 
jakie napotyka deleracja ze strony sowietów, 
były pogłoski, że delegacja „odpoczywa w 
Butyrkach. W Rosji wszystko możliwe i my, 
patrząc długie miesiące na te okropności, zu- 
pelnie nie bylibyśmy zdziwieni. Sekcja ko- 
muuiistyczna rozpoczęła szalomą agitację, na- 
mawiając ludzi: do pozostania w Rosji, mó- 
wiąc o głodzie i białym terorze w (Polsce. Lu- 
dziska głową kiwają, wztychają i pocichuika 
rejestrują się w „centroewaku* ma wyjazd, 
Straciliśmy nadzieję, czy wogóle wyruszy cy- 
wilny transport repatriantów z Moskwy. Po 
2 miesięcznym pobycie delegacji w Moskwie, 
został słórmowany pierwszy oddział, który 
przed wyruszeniem z Moskwy) został. porząd- 
nie „oczyszczony przez czekistów, a.w dro- 
dze drugi raz inni czekiści „doczyścili* repa- 
trjantów, tak, że napewno na granicy Imdzie 
byli ograbieni z wszelkich rzeczy. Po. iwyjeź- 
dzie pierwszego oddziału jeszcze większa go- 


rączka ogarnęła ludzi, ftumy cisną się do de 


legacji. Słychać skargi, płacz głodnych, jęk 
braci ją zaiste 
ciężkie dni. Cena chleba dochodzi do 5 tysie- 
cy rubli za funt. Ciagna do Moskwy ludziska 


z głębi Rosji, myśląc, de stąd prędzej neyjada 


do kraju... Jednak na miejscu doznają ror 
czarówań.  Zdenerwowanie dochodzi do naj- 
wyższego - stopnia ń jeżeli / transporty z wy- 
gnańcami nie póidą szybszym tempem. to lu- 
drie dojdą do obłędu. i 


Kasa chorych a prawo ubezpieczeniowe 


$ ah agd 


pojedyńczy - fabrykancì; stale utyskują na | 


- krzywdę, która się im dzieje z powodu ustawy 


o Kasach Chorych. Zmuszeni są opłacać */s 
składki ubezpieczeniowej, mają natomiast za- 
antowane tylko % głosów w Zarządzie. 

iązek postanowił nawet z tego powodu do- 
magać się zmiany ustawy w Sejmie i wstrzy- 
mania dalszego wprowadzania jej w życie. Do 
szału doprowadza przedsiębiorców, gdy robot- 


© ANie zakłóca jednak spokoju tabrykantom 
bynajmniej, że rosyjskie prawo o ubezpiecze: 


niadhi 'róbotników od nieszczęśliwych wypad. 


„ków z 1912 r., dotąd obowiązujące u nas, nie- 


o nie gwarantuję robotnikom  jakiegokol- 
| wpływu na instytucje ubezpieczeniowe 
od. nieszczęśliwych wypadków, ale z całą 


Powośca usuwa ich zupełnie. „Art, 7. gło- 
lis Członkami towarzysliw ubezpieczeniowych 
są właściciele przedsiębiorstw, zaś art. 112 — 
sprawami towarzystw kieruje zebranie ogól- 
członków T-wa“. Ciężar natomiast utrzy- 
mania, opłat, w znacznej mierze spycha się na 
barki robotników. Według artykułu 18 „po- 
szkodowani, będący członkami Kas Chorych, o- 
WE" „(po nieszczęśliwym wy- 
adku) w wysokości % swego zarobku, po- 
czynając od początku ezternastego tygodnia od 
dnia nieszczęśliwego wypadku”. Przez trzyna: 
ście pięrwszych tygodni zmuszone były Kasy 
Chorych leczyć poszkodowanych i wypłacać 
+- Wprawdzie nasza ustawa o Kasach Cho- 
rych, nie opracowywana przez wsteczników, 
znaczną część kosztów leczenia chorób powsta- 
łych od nieszczęśliwych wypadków odbiera z 
powrotem od fabrykanta. Według art. 4 mu: 
si on zwrócić Kas'e: całkowita sumę wypłaco- 
mych zasiłków pieniężnych; ja płacy ustawo- 


Rory: s od wypadków nieszczęśliwych. 
6 Związek centralny polskiego przemysłu i | 


wej za udzieloną pomoc lekarską; połowę 
placy ustawowej za uirzymauie szpitalne i in- 
ne wydatki na leczenie w calości. 

"- Nate pdźosiałe 8/, płacy ustawowej za u- 
dzieloną pomoc lekarską i „połowę płacy usta- 
wowej za utrzymanie szpitalne“ */, muszą dać 
robotnicy (składka ubezpieczeniowa do Ka- 
sy). Musi więc robotnik poszkodowany przy 
pracy, przezscały czas choroby swojej z wla- 
snej k eszeni pokrywać dość znaczną część le- 
czenia. Otrzymuje zaś przez cały ciąg nieudol. 
ności do pracy tylko 60% zarobku. 

'W samym pojęciu nieszczęśliwego wypad- 
ku mieści się, że powstał on bez winy pracu- 
jącego. Inaczej według art. 14 prawa o ubez- 
pieczen ach odszkodówanie może być nie. wy- 
dane lub zakwestjonowane. zę 

'W instytucji więc, której koszta częściowo 
muszą pokrywać sami robotnicy, gdzie prawa 
tch i zobowiązania względem nich mogą być 
różnie tłumaczone i bynajmniej nie na ich ko- 
rzyść, nie mają pracownicy zupełnie głosu. 

A należy podkreślić, że za okaleczenia 
przy pracy szczególnie ciężkiego rodzaju za- 
wsze niomal odpowiedzialny jest fabrykant. 
Wywołane są one prawie wyłącznie wskutek 
niezachowania przepisów hygjeny fabrycznej i 
zawodowej. 

Dlatego też wszędzie robotnicy dążą, by 
przeprowadzić zasadę, że przedsiębiorca nie- 
tylko winien dać odszkodowanie za utratę 
zdolności do pracy, ale i pakryć całkowicie ko- 
szty leczenia i w czasie choroby zapewnić po- 
szkodowanemu płacę w takiej wysokości, jaką 
otrzymywał. 

. Rosyjskie prawo o Kasach Chorych nie 
było wprowadzone u nas w całej rozciągłości, 
Nasza ustawa o Kasach Chorych niema z tam- 
tą z ducha nic wspólnego. Stosunek między 
Kasami Chorych a prawem ubezpieczeniowem 
zmieniony został bardzo przez art. 24 ustawy 


~ 


o Kasach. Przez to samo robotnicy mają pra- 
wo i słuszność domagać się zmiany przepisów 
prawa ubezpieczeniowego. 

Nim zostanie uchwalone u nas prawo o t= 


bezpieczeniach od nieszczęśliwych wypadków 


zgodne z duchem czśsu i pojęciami demokra- 


tycznemi, powinni robotnicy domagać się, by 
podczas choroby oprócz otrzymywany. od 
Kasy Chorych 60% zarobku od i 

cy dostawać 30%, razem 90%, lub nawet 
100%. Art. 118 prawa o ubezpieczeniach, że 


„zebranie ogólne może zapraszać na swoje po- 
ia z głosem doradczym członków od 


Kas Chorych Urzędu do spraw ubezpieczenia 
robotników* powinien być wyzyskany w ten 
sposób, żeby Rada Kasy Ohorych wysyłała po- 


łowę członków zebranią ogólnego naturalnie z 


głosem decydującym. 


Nie ulega wątpliwości, że Związek cen- 


fralny przemysłu zapomni wtedy © swojej lo- 
gice w stosunku do Kasy Chorych i zacznie 


dopominać i dowodzić „niepodlegających dy- 


skusji* praw przedsiębiorców do wyłącznego 
rozporządzania się instytucją ubezpieczeniową 
od nieszczęśliwych wypadków. Należy pamię- 
tać wtedy o teoretycznych motywach. tabrykan- 
tów do wystąpień przeciwko Kasie Chorych. 


Powinn'śmy też uprzytomnić sobie, że 


jalknajszybciej należy wnieść projekt demo- 
kratycznej ustawy o ubezpieczeniach od wy- 
padków nieszczęśliwych. > - "NK 

H. Polewski, 


NY. IVY. 


WACŁAW WOLSKI. 


l nowych sonetów, 


„„Upojony opjumu Marzeń złotym dzbanent, 
Zatopiwszy twarz w czarnych mandragor 


naręcie, 
Wieczny wyznawca Fikcji, kornie duchem 


klęczę 
Przed Czemś, Nigdy Niebyłem, Nigdy Niewt 
- „dzianemi... 


(Wabi mhie Nieistnienie, rozwiewnie-pajęcze, 

Tłukę głową o twardą Brutalności ścianę, 

I śnić o „nierealnem* nigdy nie przestanę, 

Chociaż wiem, jak tem wszystkiem ludzi trzeć 
wych „męczę" l.» 


„.Kochanka, której nigdy nie będzie, aie było 
Jest mi vajvardziej drogą i najbardziej mi% 
I nawet jej na samą Venus nie zamien el... 


Cóż choecie?... Obłęd!.. Umysł ogarniaj sa cie 
c ts 
A przecież.. choć ma dola jest tak smutną 
t l ; krwawą, 
Nie zazdroszczę tym waszym twardym snać 

podstawom!... 


Warszawś, dn. 25 lipca 1921 r. 


Komisja Kiędzynarodowi Owdykalistyemej 


o położeniu na Górnym Sląsku. 


Komisja . Międzynarodówki  syndykaji- 
stycznej, delegowana na G. Śląsk ogłasza ra- 
port o dochodzeniach, przez nią przeprowadzo- 
nych na terenie spornym. 

W raporcie tym czytamy między innemi; 

Badania, które podjęła delegacja, dotyczy- 

ły zasadniczo położenia ogólnego kraju ; środ- 
ków, zmierzających do rozwiązania tego zawi- 
łego zagadnienia. Raport, opracowany w ten 
sposób, zawiera w sobie tę rozważania w sto- 
pniu możliwie szerokiem. 
„Bada on całokształt warunków gospodar- 
czych i ogólnych i na zasadzie tego dochodzi 
do wniosków, które przedstawiają sobą nie ja- 
kis projekt przydziału i podziału, lecz niezbęd. 
ne warunki słusznego rozwiązania. 

_ Przedstawiciele Międzynarodówki syndy- 
kalistycznej stwierdzili,- że istotą zagadnienia 
górnośląskiego jest zagadnienie przydziału ob- 
wodu przemysłowego; podkreślają oni, że obr 
wód ten stanowi jednóstkę gospodarczą, i że 


rozówiartowanie go pod względem terytorjal. 


nym nie obyłoby się bez poderwania jego wy- 
dajności produkeyjnej i całego jego rozwoju. 
Pozatem, po rozważenin możliwości same- 
go istnienia przemysłu górnośląskiego. - po- 
trzeb. tego obszaru, interesów . niemieckich i 
polskich, sądzą oni, że przydział tego terytor= 
jum zwiazany być winien z autonomią ekono- 
to znaczy, że granica polityczna, która 
zostanie wytkniętą, nie powinna być zarazem 
przegrodą celną, że wymiana winna być wol- 
ną i, co więcej, że akt przydziału musi zawie» 
rać jednocześnie postanowienia, określające 
podział wytworów i dostawę materiałów 
pierwszej potrzeby w sposób, któryby brał pod 
uwagę uprawnione potrzeby obydwu państw 
zainteresowanych. . a 


Onegdajszy „Monitor Polski" ogłasza nast. 
dekret: . 

Do pana Wincentego Witosa, Prezydenta 
ministrów w Warszawie. 

Przychylając się do wniosku . pańskiego, 
zwalniam p. Władysława Kucharskiego z po- 
ruczonego mu k'erownictwą  ministerjum b. 
dzielnicy pruskiej i równocześnie mianuję pa- 
na d-ra Juljusza Trzcińskiego, na Sejm 
ustawodawczy, ministrem b. dzielnicy pruskiej. 

Naczelnik. Państwa (—) Piłsudski, 

Prezydent ministrów (—) Witos. 

A 


t 

Rada Ministrów na posiedzeniu; w dniu 
26 b. m, po przeprowadzeniu szczeg ch 
obrad, przyjęła złożony przez ministra spraw 
wewnętrznych projekt ordynacji wyborczej 
do Sejmu, poczem rozpatrzyła i przyjęła pro- 
jekt ordynacji wyborczej do Senatu. Resztę 
posiedzenia poświęcono naradom nad stosun- 
kami bezpieczeństwa na obszarach granicz- 
nych państwa, A 


„e A = a po : 
Z okazji narodowego święta francuskiego 
w dniu 14 b. m. pomiędzy Naczelnikiem Pań- 


stwa i Prezydentem Republiki Francuskiej aa- 


stąpiła wymiana depesz. 
* 


Z Moskwy przyjechał na kilka dni do 
Warszawy kierownik Wydziału świadczenia 


pomocy delegacji polskiej do spraw repatrja* | wę 


owski. 


s: 
* 
We czwartek rozpoczną się. obrady Zarządu 


cj, Jan 


tuacja polityczna, 


% a 
P, Dębski wyjeśdia dm. 2 sierpnia do Ame- 
ryki a ramienia P, S, Li 


Taka autonomja ekonomicme powinna 
być uzupełn'ona przez autonomię administra- 
cyjną w celu bezwzględnego zapewnienia mię 
szkańcom równości prawnej i faktycznej, za 
bezpieczenia mniejszości przed ewen 
represjami, lub uciskiem, bez względu na to, 
w jakiejby się postaci on przejawiał. 

Domagają się oni utrzymania w mocy 
prawodawstwa społecznego niemieckiego, -s 
którego korzysta obecnie klasą pracująca 
obszaru, widząc w tem zasadniczy wa: 
którego niedoceniauie mogłoby jedynie wzmoc. 
pył i przedłużyć stan niezadowolenią i gatar- 

WWypowiadają się oni stanowczo za tem, 
aby to prawodawstwo mogło się rozwijać, 
gdyż byłby to najpewniejszy sposób osiągnię- 
cią pacyfikacji, opierający się na gol'darmości 
coraz szerszej pracowników obu narodowości, 
których organizacje są i pozostaną czynn'kami 
zbliżenia. Z tego względu. podkreślają oni, żę 
niezbędnem jest  uspołecznie: wi 
przemyslu górnośląskiego — nietylko dlatego, 
że byłoby to czynnik' em postępu, lecz, że wy- 
łączyłoby ucisk kapitalistyczny, który skiero. 
wany mógłby być przeciwko pewnej części lud- 
ności i wbrew interesom ogólnym obszaru. 

Delegaci Międzynarodówki, syndytkalistycz= 
nej oświadczają. pozatem, że dnienie gór” 
nośląskie dopóty nie będzie rozwiązane eki 
tecznie, dopóki z prowincji tej nie uczyni się— 
zamiast zarzewia wiecznych zatargów między 
Polską a Niemcami — 
obu krajów sąsiadujących. 'Wzywają oni klasy 
pracujące obu narodów do skierowania swych 
wysiłków w tym kierunku — w celu ochrony 
= praw i dążeń, oraz pokoju powszechnego 
udów. 2 


Sprawa Sląska. 


ZWOŁANIE KOMISJI RZECZOZNAWCÓW. 


(PAT). (Radio). (Wied. „Petit 
Parisien“ donosi, że wczoraj nadeszła z Opola 


i Rybnik, 
Niemcy zaś północny i zachodni obszar plebis- 


NA DRODZE DO KOMPROMISU. | 
| Londyn, 26 lipca. 


(PAT); (Havas). „Times“, omawiając spra- 


Górnego Śląska wyraża zadowolenie, że 


rzygotowana będzie droga do podjęcia osta- 
koc akcji. Należy 'się obecnie spodziewać, 
że sprzymierzeni wyłbrną z przykrego i trar. 
dnego dylematu i znajdą odpowiednie rozwią 
zamie tego ważnego zagadnienia 
ł 


ł 
f 


, MOŻLIWOŚĆ POROZUMIENIA ANGLJI 
I FRANCJI. 


4 Len, 

(PAT). (Radjo). „Petit Parisien* pisze: 
ramieważ ani Francja, ani Anglja nie powzię- 
ły w sprawie G. Śląska nieodwołalnej decyzji, 
przeto istnieje możliwość porozumienia. Dzien- 
tik wyraża nadzieję, że Anglja nie' zechce 
przeszkadzać Francji w przedsiębraniu nie- 
zbędnych kroków bezpieczeństwa na terenie 
plebiecytowym. Trwanie Anglji na stanowisku 

złej musiałoby wywołać we Francji 
wrażenie, że Anglja darzy Francję nieufnością. 

Odnośne . zapatrywania Anglii ż Francji nie są 
bynajmniej tego rodzaju, aby nie dały się u- 
sgodnić, Anglja zresztą wysyła stalle posiłki do 
kom wobec czego mię może wzbra- 
wysyłania yos na Górny Śląsk. 


STANOWISKO ANGLA. À 
Paryż, 26 lipca. 
(PAT). (Havas). Londyński sprawozdaw- 
po PefkP Parisien“ donosi, że wczoraj wieczo- 
rem nastrój Foreigne Office był spokojniejszy. 
Co się tyczy wysłania posiłków ua G. Śląsk, 
Tad angielski nie jest zasadniczo przeciwny 
wysłaniu nowych oddziałów, żąda jednak, by 
o się z wysłaniem dywizj; tak (oś 
dopóki Rada Najwyższa nie wypowie się o ko- 
Nieczności takiego zarządzenia. 


LLOYD GEORGE NIE UKŁADAŁ SIĘ 
Z NIEMCAMI. 

* Londyn, 25 lipca. 
(PAT). (Havas). Reuter zaprzecza pogło- 
€tom, jakoby Lloyd George miał porozumieć 
się prywatnie z Strasemanem względnie z in. 
tym niemieckim mężem stanu w. sprawie G: 
å Reuter zaprzecza również wiadomo- 
ciom, jakoby rząd angielski miał z pewnemi 
iami zgodzić się na wysłanie wojsk 
francuskich na G. Śląsk i dodaje; że rząd an- 
i trwa nädal na swem. stanowisku, że 


kładąc 
że za runek, ab: „tów 
pa e, ora, des 
OSTRZEŻENIE ANGIELSKIE, 
26 Tipoa, 


Paryż, | 
WIE (Havas). Korespondent „Petit Pari- 


wyniknąć dla Niemiec,- 
Guęły uchylić się od spałniemi ak 


me zaw m „obecnie „pe 


stawicie] Amgiji sir Harold Stuart 
wyjaśnień, 
~ — Ludność niemiecka w powiecie : 
wyprzedaje swoje posiadłości. 


n, Meny pa ad rd tę 


Krzyżanowski, 
26 lipca. kulicz i Manjan Świechowski. Obrady. komisjł 


pa. do y PPN PON 


karol wyjeżdża do Rispani. 


Paryż, 28 rześki 
__. (PAT, Havas)), Dzienniki 
domoszą, że b, król Karol obierze stale et 
sce zamieszkania w wia ponieważ rząd 


rorystów, kólony godigęwnik tę. Położony: aby 
wysadzić pr powietrze pociąg, którym krół mia? się 
udał do Francji, 

— W Nowym Jorku wylkryżo szeroko rozga- 
łęzioną organizację, trudniącą się niedozwolonym 
przewozem do Stanów Zjednoczonych módi! drogą 
morską. 


— Z powodu stania między komunistami a 


fascistami ma Roca Sirada, proklamowano w Rzy- 
mie X-godzinny strajk generalny na zak prote- 
stu. Koleje miejskie wstrzymały ruch, pozatem ży: 
PIW PER. 


Ruch robotniczy, 
>GG PTU. 


W myśl zadeklarowanych przez warszaw- 
ską delegację na XVIII Kongres P. P. S, mk. 
100.000 na strajkujących robotników w Łodzi, 
niniejszym komunikujemy ; iż po listy składko- 
wę winni zwracać się tow. do Okręgowego Ko- 
miietu Robotniczego P. P. S., Al. Jerozolim- 
skie 56, do tow. Biesiadeckiej, która przyjmu- 
je składki i od „poszczególnych osób 

Komitety dzieln:towe i organizacje partyj. 
ne winny zwrócić się po. listy składkowe. bez- 
zwiłocznie, 


nowaną przez Magistrat W. Wyso- 
kości 48 proc. (80. proc. daie rząd; 18 proc, — 
w myśl uchwały komisji statystycznej dó ba- 
dania waron drożyzny). Od stanowiska Ma 


paczeni urzędńicy postanowi 
przeciw tej polityce reakcyjnej  więłszóści 
| Porost, i go fotmę protestu, uchwalili 


| toi na jutro. 
sa pracowników miejskich 


i „joe ma woiobi robotników miej- | 


papi sd a) 


W. fabryce prochu, pod, Rybnikiem nastągi |: mor 
baty | 


owe i koi: 
pasą 


1 tiwy LL 


MEMORJAŁ »0DBA 


SR 


|„BOBOTRIK", środa, 27 lipca 1821 e 


| tami aa wę Os 4 Linia cio wok 


Magistrat żądania te zlekceważył; ` TE. £ 
li zaprotestować i 


e pia na Gdań 28 pa, | 


i tułem 


PPE pracowników miejskich w Polsce 

yk Jer. 2 Jutro pumkiuażme 

og. a: B w w kału odbędzie się zebrane 

zarządu Związku. pz] proszeni są 
o punktualne i -ć A p Pay przybycie, 

: Z tabryk wojskowych, Komisja Międzynwiąz- 

kowa fabryk wojsk. zwołuje zebranie deiegatów 1 


mężów zaufania na dziś o goda. 7 w. Sprawy wóne, 


PIERWSZY OGÓLNOKRAJOWY ZJAZD DOZOR- 
COW DOMOWYCH, odbyty w Warszawie w dniu 

. 15 i 16 lipca 1921 roku.) 

Zjazd zagaił o godz. 2 pp. sekretarz miejsco- 
wego oddziału tow, Zdrodowski, poczem przyjęto 
następujący porządek dzienny: 1)  Zagajenie zjaz- 
du..2).Wybóf przewodniczącego. 3) Sprawozdanie 
z działalności Oddziałów Zw. Zaw, Doz. Dom. 4) 

elnienie statulu związku. 6) Ustanowienie 
baw $ członkowskich, 6) Cel i zadania związku. 
7) Anaa Zarządu Głównego i Głównej Komisji 
Rewizy: 8) „Wolne wnioski, l 

"Zjadd. powitał przedstawicieli Min. Pracy. i o 
pieki Społ. Nacz. Wydz. p. oł i który za 
znaczył, że związek klasowy „dozurców pi ANOŚ 
odznaczyt się obywatelskością i te pracz dotych- 


arszawy. 
W” imieniu Komisji (Centr. ZZ oil 
zjszd tow. Kowalew z: Warszawy, powem, jaza 
Peayatgp i donaa wgrawdoiznia ds Gddalóz 
łów. 


Z oddziału w Radomfu zdał sprawę tow, Mar 

, Oddział powstał w styczniu 1920 roku, liczy 

284 członków )w kasie posiada 800 mi. gotówki: 
Z oddz. w Częstochowie przedstawił sprawozdamie 
tow. | powstał 10 kwietnia 1920, 
liczy 298 członków.) gotówici w. kasie nie posiada 
zupelnie z powodu zbyt małych składek członkow- 
skich. „Przy oddziale istnieje. kasa pogrzebowa. Z 
oddz, w Sosnowcu przedłożył sprawozdanie tow. 
Kwiecień. (ddział został założony 1920 roln, liczy 
250. członików,) gotówki w kasie posiada 4.000 mik. 
F Ko „Włocławskiego zdał sprawę tow. Polito- 
wicz. Oddział został założony 1920 liczy 270 
członków w kasie 1552 mik. 10 Ba ęGk I. Od- 
dział przeprowadzał akojo strajkowe, które czę 
Šciowo zostały wygrane, Z oddz, w Kielcach epra- 
wozdanie przedstawi? tow. Stapniak. ( Oddział, ga- 
lożony 1920 roku, liczy 280 członków) gotówki w 
kasie nie posiada. Z oddz, w sprawozda- 
nie przedstawą ‘tow. Synowiec. (Oddział został za- 
wiązany. 1919 roku, Hezy 158 członków ;) gotówki 
wi kasie 386 mk. Przeprowadzane były aije straj 
kowó. Z oddz. w Zamościu przedstawił sprawozdać 
nie tów. Kotowska, Oddział lzy 64 członków, )go- 
tówłki w kasie 4000 mik Z oddz. w: Konstancinie 
sprawozdańie przedłożył tow. Agnieziak. (Oddział 
założony został 1920 roku, liczy 60 członków: ygo- 
tówki w kasię posiada 1,500 mk. Z odda Warszaw- 
skiego przedstawił sprawozdanie tow, Zdrotlowski: 
(Oddział zawiązany mostat 1918 rokm, liczy: 4143 
czło: lecz tylko 50% płatnych: W->kasie"go- 


= 


t Spr 


dazdu. LO did zi 


nae 
p 


Sji zabierali porów Spe bi Sa, 
prae jam iw a | następą 


Gr dasiga opłat 


„kowska wynosiła conajmniej 20 ank, ank, miesięcznie, 
stów. QB ARE 


nien' być bezpartyjnym i w myśl s 
naieżeć do iż Pi Oamv: Pr 
h abu Skurzyński, - *y3 i 

Ziza dokonał don 


(Warszawa). Czlonkowie: tow: O- | 


Kwiatuszyńsłęa 
strowski = Warszawa ; tow. Skamtyński — Czę- 
stochowa; * K 


e Przykladów podobnego postępowania e Tom- 


M „członkowskich, tow. r A n t 
Zdrodowski postati! śwólliali, by: aiaia ` Ekoa. if 


e powinien | mi 


5, 


rayá, Kwiecień Mazurek, i jako zastępoy tł: 
Politowicz, Agnieziaki, Ostrowski. 

Po dyskusji mad wolnemi wnioskami mostat 
przyjęty wniosek tow. Łokietka o tem, by Zw. 
zajął się organizowaniem służby ii NEN 
zamikmięto œ godz. 9 wiecz. 

Na zjeździe zapadły następujące ochwalię: 

1). Podwyższając. obecnie oplate członkowską 
7 mazd upoważnia zarząd dei pał 
nia fej. dalej, w miarę wzrostu drożyzny i à 
płac. %).Zjazd zgłasza akces. Zw. Zaw. Doa. Da 
do Komisji Centralnej Związków Zaw. 3) Złard 
zwraca się do Kom, Centr. SARTA ob, 
sprawą przyłączenia Żw. Doz, Dom. w 


niu się policji wziędem Doz, Dom, jak 
żąda wytścia doz, dom. z pod ieiti 
prestania posługiwania się dozorcami domowymi 
przy wykonywaniu czynności A gi ko A) Z 
protestuje pmócimko składaniu odpowied 

ua dozorców domowych za popełnione w domach 
kradzieże, bez umotywowania przyczyn, gdyż do ` 
zorcy mie "mogą odpowiadzć za popelnione kradzieże 
w czasie, gdy zajmują się oni zarobkiem postron- 
nym, zmuszeni do tego niewystarczającym wyna 
grodzeniem. 40) Zjazd stwierdza, że za otwiera- 
nie bramy w mocy dozorcy otrzymują nie ńąpiwekć 
lokajski, lecz należne im świadczenie ze tatygę. 
11) Zjazd poleca zarządowi głównemu powyższe 
punkty zrealizować w najbliższym czasie, , ooy 
s Powyższe uchwały zapadły jednogłośnie 


ga iis 


[4 p A 
Głosy czytelników 
2 Bąd Pokoja na Woli, pad 
_ Dnia 16 lipca r. b: odbyło - się 
sądu pokoju na Woli, | kalka 
w tym sądzie zmusza nas do zabrania glosu, m 
cieżby tylko z poczucia ludzkości, Między 
SAORTRNIA sprawę o ubliżenie, Gdy 


kdo a ew | 


Tycie gospodarcze, 


Notowania giełdy. wyrszawskiej 


wagonów osobowych wozpoczął 
się 15 b, m. i powinien być zakończony 15-90 
aeee UJE 1 
n 
pulimanowskich pulmanowskie, 
przejścia p 12 pociągów - wj 


afk 


Odbiór 


. bowiązani reparowiać, za wagony zaś, które 


- Komendy Policji Państwowej, co jest dowodem, ża 


| a. 


1 Are af 
JĘ 


6 
i 
J 

| 
PR 
y% 
0 
| 

j 

Y 


i i 

i 

| Sz maz 

| zol AG VES ER 
„dake 22 vin iea Ky 


„ Odbiór wagonów towamowych mastąpi 


io potem 

Należy * podkreślić, * że na tych samych 
z , co podział taboru, został dókonany 
również podział materjałów "zapasowych i re- 
paracyjnych warsztatowych, jako to: złożeń 
kołowych, osi, etc, etc. Ogromne ilości tych 
materjałów, jakie obejmuje ustalony procent 
(11%), odejdą równocześnie do Polski 

Po za powyższem, zostało przyznane Pol- 
sco prawo używania 8,500 wagonów niemiec- 
kich, jakie Niemcy, są zmuszeni dostarczać 
cj wegiel Sb ordów ak: bę Pol- 
przez e polskie, 


do -Prus Wschodnich. do da do restytucji taboru 
kolejowego má podstawie art. 258 traktatu 
wersalskiego, dotyczącej zwrotu tabom, za- 
branego przez Niemców z teryfonjum Polski 
okupacji, ĉo z tytułu tego należy się 

około 70 lolkomotyw i około 4000 wago- 

a Zwrot tego taboru nastapi w najbliż- 
szych miesiącach (sierpniu i wrześniu) przy- 
czem wagony mniej uszkodzone Niemcy są zo- 


Kronika. 


STAN POGODY 
(według danych państw, Instytutu Meteorolog.) 
Temperatura najwyższa wynosiła wczoraj w War- 
szawię 29,9, najniższa 129,0. 
Przewidywany przebieg pogody w dniu dzisiej- 


m szym: Dość pogodnie (wa pólmocy Polski nieco 
chmumiej), b. ciepło, slabe wiatry lokalne, skłon- 


ność do burz, 


Ze sklepów miejskich, W sklepach miejskich 
wprowadzono ostatnio zmianę cen mastęp, arty- 
kułów: mąki żytniej wa mk, 58.50 za funt, płatków 
owsianych na mk. 48.50, kaszy  jaglamej gd 
48.50, tluszczu rosl,awierzęcego „Compouni 
na nik. 155, smalcu wieprzowego ra mik, 160, her- 
baty mk, 160 i świeć na dni. 70 za funt 

Oprócz powytiszych artyleułów, sklepy miej- 
skie w dniach najbliższych otrzymają mydło zwy- 
czajne , sprzedawane na wagę po mk. 90 za 

Przenosiny biur Wydztału Zacpatrywania, — 
Biura Centrali Wydziału Zaopatrywania, mieszczą 
ce się dotychczas w gmachu ar, 3 przy ul. Rymar- 
skiej, zostaną m końcu bieżącego tygodnia prze- 
niesióne «do nowego pomieszczenia: w domt nr, 2 
przy ul. Kredytowej. Z powodu tych przenesin, 
bitta, załatwiejące bezpośrednio interesantów, za- 
wieszą swe czynności na nadchodzącą sobotę i u- 
michomione zostaną ponownie w poniedziałek, już 
w*nowym kalu przy uł, Kredytowej mr, 2. 


Ostrzeżenie, Różni agemci-spekulamci, zajmu- 

się skupem zboża, dla ułatwiemia sobie tran- 
aye podają się 2% agentów państwowego urzę- 
du zbożowego, prowadzących shkup zboża z jego ra 
mienia j'na jego rachunek, (Wobec tego wspommia- 
ny urząd wyjaśnia, że do skupu niewielkich ilości | 
zboża, potrzebnych dła ukończenia zobowiązań t- 
rzędu względem pewnych grup odbiorców, upo- 
ważnione są niektóre filje powiatowe urzędu oras 
agenci, zaopatrzeni przez urząd w specjalne mpo 
RZ bóawarunicowego olsazywznia kitórych 
należy żądać pd każdego a AA się przy 
urząd zbożowy, Nie- 


Ba odka © dadzą w pewnym 
et . procentowym wagony nowe. (E, E.) 


Ważne dla przyjezdnych do Warszawy! 


| Kąpiele Rzymskie 


wi Warszawa, Krak.-Przedm. 58 (tel. 15-09) 
Otwarte w nocy od g. 10.30 w. do 6.30 ranos 


Dr. med. FELDHUSEN 


powrócił. 
Thor. wener. skórne, moczopłciowe (niemoc) 
Wielka 71, tel. 152-13. Do 1 i 4—7. 


SPROSTOWANIE URZĘDOWE, 

Z powodu listu, zamieszczonego w nr, 129 
„Robotnika”, p. t.: „O tajnej policji w Łukowie”, 
Referat Prasowy Nada. Komendy Policji Pań- 
siwowej wyjaśnia, iż Żadma policja tajna, dobrana 
przes km, Moritza mie istnieje, Wywiadowcy poli- 
cji śledczej (bo tych zapewne autor miał na myśli) 


damia, iż w interesie obw stron, t, į, producenta I 
państwowego urzędu zbożowego, leży uniłnięcie 
pośrednictwa przez zg'aszanie bezpośrednie przez 
producenta do urzędu afert na dostawę zboża. 

W sprawie spisu ludności, (Wobec niezmier- 
nie doniosłógo kulturalnego i` państwowego zna- 
cżenia powszechnego spisu ludności, który ma się 
pe af rzenie na shutek odniesienia stę 
, Prezydjum Zw. 


per wgikag o. <Sirz zwiń SZA wyryta 


skiego, zostało w swoim czasie 
dochodzenie i akta skierowano do prokuratora 
du okręgowego w Kielcach, - oraz do okręgowej || 
policja surowo karze i tępi wszelkie przekroczenia 
awych iukcjonarjuszów.  Zakwestjorowama przez 
autora lisiù celowość istnienia policji Śledczej, ma- 
fącej za. zadanie walkę z przestępczością, zdaje się, 
ńie może być poważnym przedmiotem rozważań, 
| BIERZE RZEZ A TE TEZ ATB - EC a a ZIE APO 


| 


| imnemi wycieczki: do Pozmania, 


Zbrednia 
cjach samopomocowych, do czynnego poparcia spi- | kilometra od przystanku kob 


ROBOTNIK”, środa, 27 lipca 1921 n 


su przez uświadomienie "szerokich mas ludowych 
o jego istocie i przea wzięcie udziału z6 strony 
młodzieży akademiokiej w pracach. gpisowych. 
Konkurs strzelecki, Dm 28 b. m, o osie 10 
rano w strzęlnicy Cytadeli, odbędzie się konteurs 
strzelniczy dla członków Zwłąaku S 
W komkursie wezmą udział najlepsi strzelcy v po- 
szczególnych okręgów, „Zwycięzcy zaś, zgodnie 2 
uchwala . Zarządu G! otrzyniają nagrody w postacł 
jednego żetonu złotego, trzech sróbrnych i jedne- 
go bronzowego, Nagrodzeni strzelcy zostaną wy- 
alani na Międzynarodowy konkurs strzelecki w 
Lugdunie (Lyonie), który się odbędzie dn. 9 sier- 
pnia br, 
iWejście za zaproszeniami, któr ró © 
trzymać w biurze Zw, Strzel, Al, Jerozolim, 41 
m. 3, od 12 do'4 pp. 


ZEBRANIA I ODCZYTY. 

Kongres esporantystów w Pradze,” Wszyscy 
eaperantyści, udający się na 13 IWszechświatowy 
Kongres Esperantystów w Pradze Czeskiej, winni 
przybyć w środę, dnia 27. lipca o g. 9 wiec, ma 
dworzec Główny, elkąd rezem wyjadą do Pragi po- 
ciągiem pośpiesznym nr, 5 (wiedeńskim), 

Dzięki staraniom Koła Esperantystów „Kom- 
korda, aprener woyanh, OE A e ia 
polecenia ministerjum kol. żel, kilka przedziałów 
dla uczestników kongresu. 

Esperamtyści polscy, udający Się na Kongres 
nie przez Warszawę, wimni stawić się w Piotrowi- 
cach na grznicy czeskiej iw dniu 28 lipca m. fb, ra- 
no, gdzie oczekiwać będzie na wszystkich .espe- 
rantystów osobny. wagon kolei czeskich, 


ZAB AWY I WYCIECZKI, » 

Z Polskiego Towarzystwa, Krajoznwczego, — 
Zarząd Koła Akad. Pol, Tow, iKrajozn. podaje da 
wiadomości, że na przeciąg miesięcy wałcacyjnych 
Koło Akad, działalności swej nie zawie, lecz 
bedzie ją kontynuowało, głównie w kierunku ar- 
ganizowania wycieczek, Projektowane są, między 
Gdańska, Kazi- 
mierzą, Sandomierza, Ojboowa, Gór Świętokrzys- 
kich i Wilna.” Wycieczki będa ogłaszańte na 2 ty- 
godnie przed terminem. Informacje i zapisy w lo- 
kahi Koła (Karowa 31) podczas dyżurów: ezwart- 
ki i piątki 7 — 9 wiecz, 


WYPADKI. 


Rzeczy boz właścictoli. Do” Fiikelma- 
na za Żelazną ea dia WE olbieta i po- 
zostawiła celemh sprzedaży tuzinów 
knetonowiycie, A e KE. po 
prawdopodobaie z kradzieży, Chustki tə są do o- 
debraniąa w urzędzie śledczym. gdzie mogą „się 


pa poszkodowani, 
mNa, Nówem Brudnię zlodzieje, godzę DO 
skó Taki 6 want ? aaa © 
ne rzAne, z 
kradzieży, Pasy są do odebrzmia w 25 komiszmiacie, 
== w 7 komisarjacie znajduje "się portfel a 


po. odbiór gotówki, 
w Kaczym Dole, W 


odległości 
kolejki Jabłonno(Wawer- 


È 


pół 


'Nr. 199 


skiej, Kaczy Dół w lesie świerkowym 

tnupa mężczyzny, Z obdukęjł zwłok wymilca, bè 
umarłemu przestrzelono prawą skroń kulą newoł- 
werową, która wysza prawym okiem; gardło jest 
policzka rana 


gdyż ciato jesi, wW początk:ć 
eko mały grzebień, Z mok Ziani z 
kółkiem w formie podkowy, ` oram  papierośnicę 
skójzaną, zawierającą cztery. papierosy,  D-numene 
tów, któreby. ustalały, oaobietażć zamordowanego, 
nie mäleżiono, Rysopis zmosdowanego: lat około 
$0. jamy Włońdym, Wzrost. niżej éradih, twarz pu* 
coiowata, krępy, ubrany w. garnitur: czarny; marp 
nankowy. koszulę. w. paski osa pr re. „czapee 
cyklistówoe, bosy, obok nóg kaw 
dząc z Wyglądu-i ubrania, zabity należy do etery 
średnio-iiteligentnej, Rodzina, s której zagi 
wieści. mẹżcuyama z podaaym rysopisam, 20 
A PRE N$ (policji powiatowej przy. uż 
owy wia 


„Okradzenie wapili Z Iku współ 
dzielni pie o ministerjum skarbu przy ut, 
o . skradziono różme Z war- 


iednej z piwmiemimistenjum., i ustal 
ży dokonali Marjan Taras i Wałęnty, 
gońcy tegoż ministerjum, 

— 6 
i płatki owsiane w workach, wartości 85 tys. = 
skradziono z współdziełni „Opieka“ PE in Bor ripas 
łieów nr. 1%, W b. m, jest to już. ięż 


tej. wspóldzielni, 

— Ze współdzielni „Strzecha Robotnicza” 
przy ul. Nowolipie Tir, 7 mo przez lufeik 
od ulicy różne towary dokcięwe i galanteryjne, któ- 
ro złodzieje zapaikowaeli "w. miejscowe walizy i ra- 
zem wynieśli, Straty wynoszą puzeszło 200000 200000. mk. 


Podrzutek w koścełe, W. ławce, w prawej aa 
wie kosciola Wszystkich "Świętych na ae 
znaleziono żywe podrzucone dziecko, be 
mające około 2 miesięcy, które Shd: do domu 
wychowawczego, | à z 


a saena 


Teatr i Muzvka. 

PREMIERA W i i 
„Ekscelencja w Zakopanem” jest jest nader €- 
datną Kane i przeglądową Szer-Szenia, Tura, 
Stena i Julicza 
Adranas pioseniki, dużo humoru, dowcipu, ży- 
wa akcja i zaa dekoracja. czynią rzecz miłą i 
wesoią, Artyści grają i dwie wt w. tempie właści- 
wem, P? Gór był komicznym | 
tycziym. scbowtótami zaś Mp.: święciciat 1 Ro- 
micz, .obderzeni „miiemi głosami i. powściągłiwo- 
ścią w ruchach, (Wyróżniły się pp: -Orszasiejka, Ki- 
ika i Karska (ladny sopran Hirycyno-dirama- 
tyczy) Pam Chwasikiewiecz miał mi hu- 
mor; - Zbyszłkowski dał dobry epizod dyrektora ko» 
tehy Taice, „Mazurek i „Góraika” „świetnie: <wy* 
padły w wylkonaniu pań Morawskiej DK sob 


| ny, 


Teatr Reduta zamyka sezon 81 pca. Ostatnie 
da TzDaRE i „Balwięrz „zakochany“. Przez, sierpieg 
teatr Reduta będzie zamknięty. 


ę 
Teatr Nowościi (w teatrze Letnim w m poj 
Saskim).. Dziś i jutro „Polska krew*, 

mimo powodzenia. sthodzi wkrótce 2 ane sdm 
"9 Teatr Dramatyczny, Dziś i jutro „Ich iwe 
ro“ G- Zapalsk' ej. 
ği Teatr Praski daje dziś w dalszym ciągu „Ae 
S Teatr Powstóckay. Dziś É futra „Popychadło*, 


7 i 


JE — ma zj 


="SLTTI 


> | 8 pr 19 21 u pływa 


Ti eL LI 


TEL) r 
ermin zgłoszeń wystawców na / 


Sargi Wschodnie 


we Lwowie uma handlu ze Wschodem — 
ię r rio ń 
Ą Targ odbędzie si 
od 25 września do 5 października 1921 r. 


Zgłoszenia wystawców i prospekty dla interesantów przez: Biura piZra 
gów PAM we rk del i ul. Akademicka 17. Biuro War- 
szawskie: Szpitalna 1, telef. 291-51, WAW‘ Złota 5, tel. 57-30. „Re- 
kiama Polskat, Jasna 10, tel. 229-42, „Polski Lloyd'*, Jerozo- 
limska 84, „Polsxi Giots**;'S-to Krzyska 32, tel. 646, „„łkomispol:, 

Krakowskie- Przedmieście 16418, tel. 28-74. s 


P. Kupcy zechcą zawczasu a= jakia towary zamierzają- zakupić. 


Tygodniowe pismo socjalistyczne 


TRYBUNA“ 


od I5 Marca r. b. wychodzi pod redakcją: 


x. Czapińskie i. Daszyńskiego, T. Hołówki, M. Niedziałkow- 
A "Made, St. Posnera iz. Zaremby. 


Ukazat się Nr. 29 i zawiera: 


“T. Hotówkò. Rządy wewnętrzne a polityka zagraniczna. T. Szreniawa. Francja a Polska. J. M. 
Borski. O taktykę partji. J. Müller. Ideał wychotwawczy à rzeczywistość. Próba odbudow 
zynarodowej Organizacji Socjalistycznej (Maierjały i dokumeny). Notatki i uwagi. 
rowska. Burza w nocy Ez Z teatru: K. Irzykowski, Meaterlinka „Sól życia i Bur- 
ras Stylmondu” w Teatrze, Rozmaitości. ib. Shaw _Maksymy dla rewolu nistów. Książk: 
Wydawnictwa. Listy od czytelników. Zaklęte koło. Życie komunalne . Rtowski. Dzia- 
łalność oświatowa łódzkiego samorządu. 
; Warunki prenumeraty od 1 kwietnia r. b. Miesięcznie w kraju z przesyłką 70 mk.. 
Kwartalnie 200 mk., Zagranicą podwójnie; w Pmeryce półrocznie I dolara; Cena numeru pojedyńcze- 


'go 20 mk. Żądać we wszystkich punktach sprzedaży pism. 
a Recakcja i Acministracja: Warszawa, Warecka 7, tel. 230-44. Konto czekówe Nr. 532. 


Administracja czynna codzień od 10—3 pp. Redaktor T. Hałówko przyjmuje codzień 12—1 pp. 


PS. Numer okazowy b z wysyła się po nadeslaniu adresu. 


4 


O m rh 


m BRAK. akc AW JE ano oe 
Redaktor naczelny. dr. Feliks Perl Red. odpowiedzialny Bron. Olechnowiez. 


| 34—12, S. Nnigstein. 


KONKURS.. 


Wydział Powiatowy w Radzyminie ogłasza konit na stano-. 
wisko referenta- Instruktora kulturalno-oświatówego przy Wydziale. 
Wymagane wykształcenie wyższe, lub przynajmniej w zakre- 
sle 8 klas gimnazjum, oraz praktyka w dziedzinie kuituralno-oświa- 


towej I możliwie znajomość pracy samorządowej. 


Uposażenie według. VIII kategorji płać urzędników państwo- 
wych w miejscowościach | klasy, oraz specjalnym 20% dodatkiem 


do całkowitego uposażenia. 


Reflektanci mogą nadsyłać ` do Wydziału Powiatowego oferty 
z odpisami świadectw i żytiorysem do dma ]5 sferpnia r. b. 
Oferty nie uwzględnione pozostaną beż odpowiedzi. 


SNM. Wydziału Powłatowego 


KONKURS. 
minie ogłasza konkurs na stano»: 
iczej w Lipce (Ostrówek) gm. Klę- 


Wydział Powiatowy w Ra 
wiska nauczycieli do Szkoły Ro! 
bów, a mianowicie: 


1) agronoma-pedagoga, posiadającego praktykę agronomicz- 
szłałceniem= r 

2) nauczyciela do przedmiotów /ogólnych (język polski, histo. ' 

_ rja, arytmetyka, gęografja) z wyższem neo: ©" * 


ną i pedagogiczną z wyższem wyk 


praktyką pedagogiczną. 
nia wykładów z wyższem wykształceniem. 
urzędników państwowych w miejscowościach i 


datkiem specjalnym do całkowitego uposażen 


nauczyciela-ogrodnika do umow 


é H 


Æ) Diżąłarią złoto, RC ku- 
1 Biżuterię puje. oraz sharon 

daż okazyjna najkorzystniej; bo 

w „podwórzu, parter. Chmielna 


2 paniy 
Mokot 


Odbito w druk. „Robotnika“, Warecka 7. 


3) nauczyciela ogrodnika, posiąda nesan zdolność prowadze- 


Uposażenie agronoma i nauczyciela według Vi kategorji płac 
klasy, oraz 20% d 
ia. Uposażenie dla 


Reflektanci mogą OWĄ do Wydziału Powiatowego oferty, 

z odpisami śwładectw | życiorysem do 10 sierpnia ré b.) f 
Oferty nieuwzgłędnione pozostaną bez odpowiedzi. . 
Przewodniczący Wydziału Powiatowego 

1% Wł. Korsak. 


Konkurs... 


Magistrat miasta Chełma. odda w dzierżawę elektro- 
wnię miejską w Chełmie. Bliższych gzczegółów '1'infor- 
macji udziela Wydział Techniczny przy. Magistracie m. 
Chełma.--Termin wnoszenia ofert do-10'Sierpnia 1521 r. 


g 1 
E EEE riny, wo 
korzystne — Pracowni. 
czki czyszczenia obu- 
wia. Stowarzyszenie Pań Kręsow. 
Blask“ od 3 — 5 „j CA wiecz. 
otowska 26—9. 


„Korsak. 


jena MAI oe Alea ROPA 
Chrześcijańska. „Lecznica 

"zębów. Plomby, Ceny niskie. 
Żelazna pięćdziesiąt osiem. 


jid bawełna hurtowo, Centrala 
Nici, Krucza 24. 


ozn nn 
32 Jan Ałapin 
tatar. ardyn. sżp. S-go 


Łazarsa 
Chor. weneryczne i skórne Kró- 
tewska 3i, tel. 49-44. 7059 


Dr. Z. Rostkowska 


Choroby skór. weneń. i a= 
nalizy krwi pa p TU RL. 
sserman)- otazna 

287-21 od aa a 


b. kad > kliniki szpit. św. Łe- 
zarza, chor. ko pa ! weneryczne 


Królewska 42. Tel. 9-42. 


R ZOZZRNAO NENA 
„Dr: Jelnicai 
RAWY i nag by Es. 


Swogrodzka 22. Telef. 70-43. 10-43, 


"IBKARŻ-DERTYSTA 
o ESMEE 

KADM od 10—1 i tg 3—7. 
Wolska. 34—5, ll-gie_pigtro. y 


ANALIZY sx (fis) 


moczu, 
nokoki i t. d. od 10 —4 PP. 


| chem. bakterjolog p-r ch. L. Pios 


RYMARSKLĄ tz, 
b. asyst. przy szpitalu Virchowa. 


Potrzebny od sy, na stałą po- 


MOŃ TER 


kawaler na Pomorze, do praco- 

wni wag i miśr.  Reflektuje się 

tyłko na siłę samodzielnie pra- 

cującą. Łaskawe zgłoszenia pod 

„Wagi” do Rudolfa Mossego, 
"Toruń. 


męskie 4 do 10 tysię- 

cy, uSzycie nasze do- 
tam też na 

obuwie. Chmielna 49 m. 5. ~ 


H do pisania używane; 


kupno-sprzedaż, war- 
stat reparacyjny Feliks Kon, Zio- 
ta 27, telefon 264-84. Kupuje ró- 
wnież rosyjskie, nawet zepsute. 


zegarmistrzowski 
Lal je! reperacje tanio, 
"dobrze. Znany” zegatmistrz Gut» 
mather, $mocza;21, 1 +0 40 


Wydawca: Rada Nacz. P. P. S. 


—— 


pudów czekolady, zakóń 78 tys, mk. , 


